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Do najważniejszych zadań związanych z przygotowaniem 
Jubileuszu należy:

" Ponowne odkrycie obecności Bucha 
Świętego, kióry działa w Kościele"

"WIERZĘ W DUCHA ŚWIĘTEGO"
II. Imię, określenia i symbole Ducha Świętego j

Symbole Ducha Świętego
Woda. Symbolika wody oznacza działanie Ducha j 
Świętego w Sakramencie chrztu, ponieważ po j 
wezwaniu Ducha Świętego staje się ona skutecznym j 
znakiem sakramentalnym nowego narodzenia; jak j 
nasze pierwsze naturalne narodzenie dokonało się w J 
wodzie, tak woda chrzcielna rzeczywiście oznacza j 
nasze narodzenie do życia Bożego, które jest nam ? 

udzielane w Duchu Świętym. "Ochrzczeni w jednym Duchu" zostaliśmy również M \ 
napojeni jednym Duchem": Duch jest więc także w sposób osobowy Wodą żywą \ 
która wypływa z boku Chrystusa ukrzyżowanego jak ze swego źródła i która tryska 
w nas na życie wieczne.
Namaszczenie . Symbolika namaszczenia olejem także oznacza Ducha Świętego, 
a nawet staje się Jego synonimem. We wtajemniczeniu chrześcijańskim jest ono 
znakiem sakramentalnym bierzmowania, słusznie nazywanego w Kościołach 
wschodnich "chryzmacją". Chcąc jednak ująć w pełni całą wymowę tej symboliki, 
trzeba odwołać się do pierwszego namaszczenia dokonanego przez Ducha . 
Świętego, którym było namaszczenie Jezusa. Chrystus ( w języku hebrajskim j 
"Mesjasz") oznacza "namaszczony" Duchem Bożym. " Namaszczeni" Pana byli już 
w Starym Przymierzu, w sposób szczególny król Dawid. Jezus jest Namaszczonym 
Boga w sposób zupełnie wyjątkowy, ponieważ człowieczeństwo, które przyjmuje 
Syn, jest całkowicie " namaszczone Duchem Świętym". Jezus jest ustanowiony ; 
"Chrystusem" przez Ducha Świętego. Dziewica Maryja poczęła Chrystusa z Ducha ; 
Świętego, który przez anioła ogłasza Go jako Chrystusa podczas Jego narodzenia i i 
który poleca Symeonowi iść do Świątyni, by zobaczył Mesjasza Pańskiego; On ; 
napełnia Chrystusa i Jego moc wychodzi z Chrystusa, gdy uzdrawia i leczy 
choroby. On wreszcie wskrzesza Jezusa z martwych. Jezus, ustanowiony w pełni j 
"Chrystusem" w Jego człowieczeństwie zwyciężającym śmierć, wylewa obficie j 
Ducha Świętego, aby "święci" , zjednoczeni z człowieczeństwem Syna Bożego, I 
przyoblekli się w "człowieka doskonałego", który realizuje "Pełnię Chrystusa": j 
"całego Chrystusa", według wyrażenia św. Augustyna. Katechizm Kościoła Katolickiego.



ŚWIĘTO CHRZTU PAŃSKIEGO
Wszechmogący, wieczny Boże, po chrzcie w Jordanie 
uroczyście ogłosiłeś, że Chrystus, na którego zstąpił 
Duch Święty, jest Twoim umiłowanym Synem, spraw, 
aby Twoje przybrane dzieci, odrodzone z wody i Ducha 
Świętego, zawsze żyły w Twojej miłości. Przez Jezusa

SŁOWO Boga żywego 
Czyt I - Iz 42, 1 - 4. 6 - 7
"Oto mój Sługa, którego podtrzymuję, 
Wybrany mój, w którym mam upodo­
banie.

Ustanowiłem Cię światłością dla naro­
dów, abyś otworzył oczy niewidomym, 
ażebyś z zamknięcia wypuścił jeńców. 
Pan ześle pokój swojemu ludowi.
Czyt. II -Dz 10, 34-38 
Piotr przemówił:"Przekonuję się, że Bóg 
naprawdę nie ma względu na osoby. 
Ale w każdym narodzie miły jest Mu 
ten, kto się Go boi i postępuję 
sprawiedliwie. "
Ewangelia -Łk 3,15-16. 21 -22 
Kiedy cały lud przystępował do chrztu, 
Jezus także przyjął chrzest.. A gdy się 

modlił, otworzyło 
się niebo i Duch 
Święty zstąpił na 
Niego, w postaci 
cielesnej niby go­
łębicy, a z nieba 
odezwał się głos: 
Tyś jest mój Syn

umiłowany, w Tobie mam upodobanie".

W
T obie  
mam  
u p od o­
banie.

Lk 3,22

Gdy wszedłeś, nasz Zbawicielu do 
Jordanu, aby przyjąć chrzest, uświę­
ciłeś wszystkie wody, a gdy sługa Twój 
położył na Tobie rękę, uzdrowiłeś 
wszystkie choroby świata; jakże wielka 
jest tajemnica Twego objawienia.

modlitwa Kościoła wschodniego



z życia parafii

Dziś tj 11. 01. po
południu nie będzie nabo­
żeństwa. □  W raz z dzi­
siejszą niedzielą kończy­

my w  liturgii okres Bożego Narodzenia, 
chociaż kolędy, przeplatane pieśniami okre­
sowymi, śpiewamy tradycyjnie do 2 lutego. 
□  W piątek 16.01. dzień szczególnej 
modlitwy w  intencji Ojca Świętego Jana 
Pawła II

Za dar chrztu świętego w
tym tygodniu w rocznicę 
chrztu świętego dziękują 
Panu Bogu : 14.01 Alfreda 
Drobek; 15.04 Karol Baniak, 
Witold Kozubal; 16.01 
Emilia Malinowska; 17.01 

Sławomir Godek; 18.01 Michalina Kusiak, 
Marcin Przybyła Chrześcijanie powinni 
wciąż dziękować Bogu za łaskę Chrztu 
świętego i rozważać wielką godność, która 
jest ich działem."Poznaj, o chrześcijaninie, 
godność śwojąf,(  św. Leon Wielki). nRadujmy 
się i składajmy dzięki: staliśmy się nie tylko 
chrześcijanami, ale Chrystusem... Zdumie­
wajcie się i cieszcie: staliśmy się Chry­
stusem" (św. Augustyn). Pokropienie czy 
przeżegnanie się wodą święconą winno 
przypominać łaskę Chrztu.

"  Po czym Bóg im błogosławił, mówiąc do nich:< 
Bądźcie płodni i rozmanżajcie się, abyście zaludnili 
ziemię i uczynili ja sobie poddaną>".

Małżonkom
Zofii i Krzysztofowi Dziadowicz

oraz
Beacie i Alainowi Bossekota
gratulacje i najszczersze życzenia z 
okazji narodzin córek składam w 
imieniu własnym i całej Wspólnoty 
parafialnej. Szczególnie serdecznie 
witamy rodzinę Państwa Dziadowi- 
czów w gronie rodzin z większą 
liczbą dzieci.

Kobieta i mężczyzna w e wzajemnym byciu 
"razem" i "dla siebie" są również obrazem 
stwórczej mocy Boga... Człowiek został stworzony 
na obraz Boga jako para małżeńska po to, by 
zaludnił ziemię i w tym celu został wyposarzony w 
moc dawania życia. Wspólnota małżeńska
naśladując płodną miłość Boga ma napełniać świat 
istotami ludzkimi, by wszystko było podpo­
rządkowane człowiekowi..,.
Miłość małżeńska jest ze swej istoty miłością 
płodną, zmierza do zrodzenia potomstwa ( Rdz 
1,28). Owocem miłości małżonków jest dziecko; 
gdy ono się pojawia, poszerza się zakres miłości, 
miłość dwojga, staje się miłością trojga itd. 
Małżonkowie przekazując życie, są podobni do 
Boga Stwórcy. Cała ludzkość dzięki swej
li czebności może panować nad światem, opie­
kując się nim według myśli Bożej, przez co 
człowiek staje się obrazem Boga - Pana wszelkiego 
stworzenia

Za łaskę powołania na 
drogę tycia w sakra­
mencie małżeństwa w
rocznicę ślubu dziękują 
Bogu: 14.01 Kazimiera i 
Stanisław Lipka; 17.01 
Danuta i Zbigniew Pio­

trowski; 18.01 Maria i Stanisław Kozubal. 
"Głęboka wspólnota życia i miłości 
małżeńskiej, ustanowiona przez Stwórcę i 
unormowana Jego prawami, zawiązuje się 
przez przymierze małżeńskie... Sam bowiem 
Bóg jest twórcą małżeństwa. Powołanie do 
małżeństwa jest wpisane w samą naturę 
mężczyzny i kobiety, którzy wyszli z  ręki 
Stwórcy.

Nieśmy zmarłym pomoc
i pamiętajmy o nich 
zwłaszca w rocznicę 
śmierci, która w tym 
tygodniu wypada: 15.01+ 
Władysław Wyszko­
wski; 16.01 + Władysław; 

Wojtowicz; 17.01 + Maria Kochańska; 
18.01 + Aniela Ukleja Wieczne
odpoczywanie racz im dać Panie!
W kościele sprzątali: Kazimiera, Andrzej i 
Tomasz Kamiński, i Lucyna Dudzik . Bóg

Msze Św. 1,pon.12.01 +Wojciech i Anastazja Czaja . 2. wt 13.01+ Karolina, 
Karol, Tadeusz . 3. śr.14.01 +z r. Czelnych, Kusiaków i Pietruszków. 4. czw.
15.01 +Władysław Wyszkowski . 5. piąt.16.01 +z r. Głowy i Czelnych 6. sob.
17.01 +Zdzisława, Julia i Józef Krężałek . 7. niedz. 18.01 + Henryk Nowak



METROPOLITA PRZEMYSKI
Arcybiskup Józef Michalik Dlaczego powinniśmy się modlić?

Drodzy Bracia Kapłani,
Bracia i Siostry w Chrystusie,

Chciałbym dziś skierować do Was parę słów na temat modlitwy w naszym 
życiu. Wydaje się bowiem, że warto mówić o tym, co decyduje, że staje się ono 
ciekawsze i że potrafi doprowadzić nas do zjednoczenia z Bogiem. Niezwykła to 
bowiem sprawa odkrywać, że jesteśmy dziećmi Bożymi przez łaskę i, że nosimy w 
sobie wielki Boży skarb, który zamknięty w sercu - pozostanie bezużyteczny i 
niewykorzystany. Modlitwa sprawi, że inicjatywę przejmie sam Duch Święty i 
poprowadzi nas w przeżycia nieznane sprawi, że zagości w nas nieprzeczuwalna 
radość i światło. Nasz błogosławiony biskup przemyski mówił, że "Bóg nikomu łaski 
nie odmawia, ale ducha modlitwy, to jest zamiłowanie i skupienie, daje tylko 
proszącym" (Bp Józef S. Pelczar).

1. Czy naprawdę powinniśmy się modlić?
- jawi się pierwsze pytanie. Wiele jest racji wskazujących na wartość modlitwy. 

Pan Jezus często się modlił - stąd nasze całkowite "tak" wobec modlitwy. Jest ona 
oddaniem szacunku i czci Bogu, ale i jedyną drogą do poznania prawdy o Nim, 
jako że może być poznany jedynie w postawie "klęczączej", jedynie w pokorze 
miłości, która pozwala przeżyć zbliżenie z Najwyższym, z Bytem Nieskończonym, 
który jest źródłem naszego istnienia. Pamiętamy jak Bóg tłumaczył Mojżeszowi 
swoje imię: "Jam jest, który jest" (Wj 3,14). Jest Bóg, istnieje dla nas. Na modlitwie 
przyjmujemy nową dawkę tego istnienia.Tu człowiek staje się "partnerem " Boga, 
rozmawia z Nim jak z najbliższym przyjacielem, z najlepszym Ojcem. Odkrywa na 
nowo, że tu na ziemi nie jest sam, że jest Komuś potrzebny, Komuś, kto zleca mu 
nowe zadania do wypełnienia. Podejmuje je nie z przymusu, ale z miłości. 
Jednocześnie dowiaduje się, że zawsze może liczyć na pomoc Ojca, który jest w 
niebie.

"Ten kto kocha Pana zawsze o Nim pamięta, a z pamięci o Bogu rodzi się 
modlitwa" powiedział starzec Sylwan z góry Atos. Dusza nie trwa w Bożej miłości, 
gdy o Nim nie pamięta, gdyż właśnie przez prośbę i miłość dochodzi się do łaski 
Ducha Świętego. "Jeśli poszukujesz czystej modlitwy, bądź pokorny, bądź powścią­
gliwy, szczerze się spowiadaj, a modlitwa cię pokocha (tenże).

"Nic nie przystoi człowiekowi bardziej niż prośba" wyznaje wierzący filozof 
(F.Ebner). Prośba skierowana do Kogoś, kto umie słuchać, niejednokrotnie wycho­
wuje słuchaniem.

Tylko na modlitwie rozeznać można zło grzechu, dramat oderwania od Boga i 
niebezpieczeństwo wymierzone w nas. Grzech jest obrazą Boga, ale godzi w 
człowieka. Modlitewne rozpoznanie grzechu jest już początkiem nawrócenia. Oto na 
czym polega piękno modlitwy i jej korzyść. Modlitwa jest źródłem łask: najpierw 
wiary, a potem wszystkich darów nadprzyrodzonych, ale także darów potrzebnych 
na codzień: zdrowia, pomyślności w pracy i szkole, pomocy w sprawnym odnaj­
dywaniu właściwej drogi postępowania - od przebudzenia aż do zaśnięcia. "A gdy 
będziem zasypiali niech Cię nawet sen nasz chwali" modlimy się staropolską 
pieśnią o nieprzeciętnej głębi teologicznej.


